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Dn£O światy

20 gr. Wydanie A ,

w Krakowie
W RAMACH Imprez „Dni Oświa­

ty Książki i Prasy" dziś, tj
22bmogodz.13,wszkolenr5
przy ul. Stalina 11, nastąpi spotka­
nie tamtejszych uczni z literatką kra­
kowską — Jaworczykową.

0 godzinie 18 w Wojewódzkim
Domu Kultury urządzony zostanie
dla najmłodszych dzieci Krakowa —

„Wieczór bajek".
0 godz. 17 w klubie TPP-R wygło

szorty zostanie odczyt pt. „Zycie kul­
turalne i oświatowe wsi radzieckiej",

film
wiel

Obchody Roku Kopernikowskiego
i Roku Odrodzenia

Po odczycie wyświetlony będzie
oświatowy. Dom Książki urządza
ką loterię książkową.

Również o godz. 19 w Nowej
cle — Zeslawice urządzone zostaje
spotkanie nowohutniczan ze znanym
krakowskim literatem Stefanem
Otwinowskim.

Hu-

WYSTAWf „KSIĄŻKA TECHNICZ­
NA DAWNIEJ I DZIŚ" —

OTWARTO W AGH
r

Z okazji „Dni Oświaty, Książki i

Prasy" w Akademii Górniczo Hutni­
czej otwarta została wystawa pt :

„Książka techniczna dawniej i dziś".

Wśród eksponatów są m. in. książ­
ki o górnictwie i hutnictwie z XVII
i XVIII w. Ponadto zebrano tu naj­
nowsze wydawnictwa techniczne: ra­
dzieckie, czeskie, niemieckie, fran­
cuskie i angielskie z zakresu tech­

niki.

Okltody Święta
Ludowego
odbędą się w kilkuset

miejscou ościach

na terenie
całej Polski
O ALO i średniorolni chłopi i człon
■i’1 kawie spółdzielni produkcyjnych
— partyjni i bezpartyjni we wszyst
kich powiatach przygotowują się do
obchodów Święta Ludowego.

Pod bliskimi i drogimi każdemu

pracującemu chłopu hasłami Frontu
Narodowego walki o pokój i wyko­
nanie zadań Planu b letniego w roi
nictwie, pod hastami sojuszu robot­
niczo cłih-pskiego wieś manifestować
będzie w dniu 24 bm. w kilkuset

miejscowościach W woj. łódzkim ko­
mitety Frontu N irodowego przygoto
wują obchody w 45 miej nowościach,
w woj. rzeszowskim — w 72 miej­
scowościach, w woj. bydgoskim — w

58, w Wieiko-polsce — w 92. Są to w

yiększo-ści gromady, w których istnie
j? przodujące spółdzielnie produkcyj
te oraz miejscowości znane z histor"
'valk chłopskich o wyzwolenie naro­
dowe i społeczne, o ustrój sp awie
dliwości społecznej, o władzę robot­
niczo - chłopską.

Aby zapewnić możliwość wzięcia
Udziału w obchodach w > stkim miesz
“.nconi wsi, chłopi "a odbywających
się obecnie zebraniach w gromadach
nieco oddalonych od miejscowości, w

któiych urządza się obchody, ustala

14 Wspólnie sposoby dojazdu na ob
Cho-fy,

Na obchody Święta Ludowego zapo­
wiedziały przyjazd liczne grupy robot-

lików Z pobliskich fabryk i zakładów

Pracy, z ekipami robotniczymi ryyjadą
2 miast liczne zespoły artystyczne i

sportowe, których występy, obok licz-

Pych pokazów zespołów wiejskich, u-

świelnią bogaty program imprez, ja-
k‘- odbędą się wszędzie po mauifesta-

Pyjnych wiecach.

W przygotowaniach do obchodów
Święta dużą uwagę zwraca się na

Organizowanie kiermaszów książko­
wych i imprez związanych z Dniami
Oswiaiy, Książki i Prasy.

Poza występami artystycznymi,
sportowymi oraz kiermaszami, za

Mwami ludowymi i specja’nymi sean

temi filmowymi, w wielu miejscowo­
ściach przygoto'.. uje się różne inne

atrakcje dla uczestników obchodów, i

r

Rok VI Kraków, Piątek 22 maja 1953 r.

Cały kraj buduje Nową Hutę

Nieprzeriuanym potokiem płyną

konstrukcje i urządzenia
lila Nowej Huty

Załogi robotnicze

wzmagają tempo ihstaw
DO Nowie] Huty nadchodzą codziennie dostawy knnstrul<c]f stalowych,

maszyn i urządzeń, produkowanych w zakładach catego kraju. W cią
gu 18 dni maja br. Kombinat otrzymał ponad 80 wagonów samych tyl­
ko konstrukcji stalowych.

Przez
zbombardowanie

zapór wodnych
Amerykanie chcą
spowodować powódź
w Korei

PEKIN,

AGENCJA Nowych Chin donosi z

Phenianu, że artyleria przeciw:
lotnicza armii ludowej zestrzeliła 5

spośród 30 samolotów amerykańskich,
które w ubiegłym tygodniu bombardo­
wały zapory wodne w Czasan i Sunan
w Korei północnej.

Jałt podkreśla agencja Nowych Chin
Amerykanie stwarzają w Panmundżonie
sztuczne przeszkody, aby przedłużyć ro­
kowania w sprawie rozejmu, a jedno­
cześnie lotnictwo amerykańskie bom­
barduje zapory jsodne w celu wywoła­
nia powodzi w Korei północnej.

Wskutek częściowego zniszczenia za­
pór wodnych w Czasan i Sunan znaczne

obszary ziemi uprawnej w prowincji Po­
łudniowy Phenian zostały zatopione.

'M AJRYTMICZNIEJ realizuje plan
’

dustaw dla Nowej I luty załoga
huty . Zabrze". W
trzech dm hutnicy
siali około 100 ton

Załoga „Zasfalu"
rze nadesłała w ciągu ostatnich d:u

ponad 37 ton konstrukcji stalowych,
robotnicy huty „Zygmunt' około 1!
ton, załoga Zakładów mi. Szadków

. skiego w Krakowie — 14 ton. Z Za
kładów Mechanicznych im. Stalina
ria Śląsku przybył transport ponad
3ó tony konstrukcji Ponadto pow rz­
nę transporty konstrukcji stalowych
nadeszły z dwóch, pracujących m

in. na potrzeby Nowej Huty, zakla
dów gliwickich.

ciągu ostał nich
z Zabrza nade-
konstrukcji.
w Zielonej Gó-

W KLUBIE Międzynarodo­
wej Prasy i Książki od­

było się spotkanie dziennika­
rzy krakowskich z dziennika­
rzami zagranicznymi, którzy
przybyli do Krakowa z okazji
rozgrywanego w naszym mieś­
cie kryterium kolarskiego. Spot
kani-e upłynęło w bardzo ser­
decznej atmosferze.

Na zdjęciu dziennikarze NRD
podczas przyjacielskiej poga­
wędki z krakowskimi kolegami.
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Napływają także duże transporty
maszyn i urządzeń M in. robotni.y
Zakładów T-3 w Lodzi przystali par
tię dużych transformatorów. Z Cen­
trali rechnicznej w Poznaniu nadesz­
ły cenne aparaty pomiarów,e ,i
dzema laboratoryjne.

’

RADOSNE MELDUNKI
Z NOWEJ HUIY

Załogi budujące rejon koksowni

terminu uruchomienia, pierw-

urżćj

A
_ _

Kombinatu -ofiarnie walczą o przyspie­
szenie '

szych baterii.

A W warsztatach konstrukcji stalo­
wych Nowej Huty w szybkim tempie
trwa praca przy wykonywaniu konstru­
kcji stalowego pomostu międzybateryi-
nego.

A W ogromnej hali odlewni żeliwa
Kombinatu Nowa Huta zespoły
slrzów Antoniego Stolarka
Czyża wykańczają wielką pierwszą te­
go rodzaju w Polsce suszarnię, w któ­
rej suszyć się będą i nagrzewać for­
niv odlewnicze. Ukończono już robo­
ty przy kanałach i przewodach gazu
suszarni. Dobiega końca wymurówka
wnętrz komór.

A Monterzy „Mostostalu** przystąpi­
li do składania konstrukcji stalowych
czwartego pieca żeliwnego.

A W rejonie wielkich pieców rozpo­
częły się już prace przygotowawcze do
montażu ogromnego mostu przeładun­
kowego. Most zmontowany zostanie w

całości na ziemi, a“< następnie podnie­
siony na wysokość kilkudziesięciu me­
trów metodą laureata Nagrody Pań­
stwowej 1 stopnia — inż. Lubieńskie­
go.

nu-

i Michała

Prze^cśne kraki
- świHIke

W związku z uchwałą rzą­
du z 4 bm. Zjednoczenie Bu­
downictwa miasta Nowa Hu

ta zobowiązało się wybudo­
wać 4 przenośne baraki-

świetiice. W miarę postępu
robót ~ świetlice będą prze
noszone z miejsca na miej­
sce i po ukończeniu pracy
nowohutniczanie będą tu mo

gli spędzać wolny czas na

czytaniu czasopism czy ksią
żek. Także będą się tu odby
wać występy zespołów arty­
stycznych.

— Pomysł dobry — mówią
robotnicy ZBM NH i czeka­
jąc niecierpliwością na je­
go realizację, (fw)

Specjalne sesje naukowe
Polskiej Akademii Mank
Pełne wydanie dzieł Kopernika

z czołowych przedstawicieli
naszej kultury humanistycznej

ZBLIŻAJĄCE się wielkie obchody Roku Kopernikowskiego I Roku
Odrodzenia zmobilizowały polski świat naukowy, literacki i artysty­

czny do badań nad tradycjami humanistycznymi nasze] kultury 1 jej czo­
łowymi przedstawicielami.

Polska Akademia Nauk przygotowuje dwie specjalne sesje naukowe,
z których jedna poświęcona będzie Kopernikowi .druga polskiemu Odro­
dzeniu.

Sesja poświęco-na Kopernikowi ma'
na celu wszechstronne naświetlenie

postaci wielkiego astronoma oraz spre
cyzowanie znaczenia jego prac dla

rozwoju myśli postępowej. W toku

sesji, naukowcy polscy i zagraniczni
wygłoszą referaty, dotyczące działał
ności Kopernika na potu astronomii
ekonomii, matematyki, fizyki oraz

nauk humanistycznych.
PAN objęta równocześnie prote­

ktorat nad nowym, pełnym wyda
niem dziel Kopernika w opraco
waniu najwybitniejszych uczonych

W RAMACH obchodu Roku Od
rolżenia I Roku Koperników

skiego szeroką działalność rozwinęły
również nasze

cze. Nakładem
tulu Wydawniczego ukażą się m in
dzieła trzech klasyków literatury poi
skiej — czołowych reprezentantów
Odrodzenia w Polsce: Mikołaja Reja
Andrzeja Frycza Modrzewskiego i Ja
na Kochanowskiego. Ponadto wyda
ne zostanie „Odrodzenie polskie" —

6-tomowe- dzieło, obejmujące prace
'

referaty sesji naukowych Roku Odro
dzenia.

W dziale monografii 1 prac popularno­
naukowych -zostaną wydane: Ł. Kurdy-
bachy „Frycz Modrzewski" I praca zbio.

rowa „Literatura polskiego Odrodzenia",
powieść A. Kowalskiej o Fryczu Mo­
drzewskim, dramat R. Brandstaettera

„Kopernik" I in.

Rok Kopernikowski uczci też PIW al­
bumem o Mikołaju Koperniku, złożonym
z 16 wielobarwnych plansz J. M . Szan­
cera.

Państw. Wydawnictwa Naukowe wyda
dzą m. in monumentalne dtielo Koper
nika „De revolutionibus" w Języku ła­
cińskim 1 polskim, pisma ekonomiczne

genialnego astronoma i in. Ponadto na­
kładem tegoż wydawnictwa ukaże się bo

gato ilustrowana praca popularno-nau­
kowa T, Przypkowskiego pt. „Koper­
nik".

Nakładem Wyd. „Ossolineum" ukaże

się m. In. Biernata z Lublina „Wybór
pism" oraz prace Leonarda da Vinci i

Erazma z Rotterdamu.

instytucje wydawni
Państwowego Insty-

Przedstawiciel ZSRR

tuysunął dodatkowe

propozycje
w sprawie
bezpieczeństwa lotów
między Berlinem
a Trizonią

BERLIN,

] qMA.JA w lokalu Radzieckiej Ko
misji Kontrolnej odbyło się ko­

lejne posiedzenie przedstawicieli ra­
dzieckich, amerykańskich, angielskich
i francuskich władz wojskowych, na

którym omawiano sprawy bezpieczeń­
stwa lotów.

Obradom przewodniczył szef dele­
gacji radzieckiej generał lejtnant
I. Podgórny. Przedstawił on swój
punkt widzenia na temat wysuniętych
przez delegację Francji, Stanów Zjed­
noczonych i Anglii w dniu 5 maja br,
kontrpropozycji i ze swej strony wy­
suną! dodatkowe propozycje w spra­
wie zapewnienia bezpieczeństwa lo­
tów między Berlinem a Niemcami za­
chodnimi.

W toku krótkiej dyskusji przedsta­
wiciele Stanów Zjednoczonych, Anglii
i Francji zadali kilka pytań, na które

odpowiedział delegat radziecki.

Postanowiono, że następne posie­
dzenie odbędzie się w Berlinie w lo­
kalu amerykańskiej administracji woj­
skowej. Dzień i godzina posiedzenia
będę ustalone później.

Ka>yższą maszyn.,.
. . . w Kombinacie jest po­

tężny młot radziecki z fabry
ki im. Kalinina w Worone­
żu. Młot ten zainstalowany
w wielkiej kuźni, gdzie pra­
cuje od rana do wieczora.

Dobrze trzeba podnieść
głowę, aby zobaczyć jego
wierzchołek. Cieszą się z nie

go kowale kuźni i chwalą go

przy każdej okazji:
— Nie ma jak nasz młot —

to ci dopiero „wielkolud**.

(kor. pasz)

Dostali wpania y
ra£ iooil. brak-„Ural"

Załoga odlewni staliwa w

Nowej Hucie utrzymuje sta­

ły kontakt z pracownikami

ambasady Polskiej Rzeczy­
pospolitej Ludowej w Mo­
skwie. W listach swoich no­
wohutniczanie opisują co­

dzienną pracę, donoszą o

swoich osiągnięciach i odpo­
wiadają na zapytania. Pra­

cownicy bowiem ambasady

żywo interesują się życiem
nowohutniczan.

Ostatnio oprócz listu zało­

ga odlewni otrzymała pięk­
ny dar w postaci wspaniałe­
go radzieckiego aparatu ra­

diowego „Ural** wraz z adap

terem i kompletem płyt.

Marian Hosal

przodownik pracy
z odlewni staliwa

Marian Nosal należy do

najmłodszych pracowników
odlewni staliwa w Nowej
Hucie.

Miuw młodego wieku jest
on jużjdobrym fachowcem i

należy do wyróżniających
się pracowników odlewni.

Normę wykonuje stale w
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Pienusze
ui tym roku

wycieczki
chłopskie
wyruszaj i

na zwiedzanie kraju
nn B. M, wyjechała do Wroclaw'a

blisko 500-osobowa wycieczka
chłopów z woj. warszawskiego. Pod­
czas dwudniowego pobytu uczestnicy
tej wycieczki zwiedzą wrocławskie za­
kłady przemysłowe, zabytki tego pra­
starego miasta, a następnie podziele­
ni, na kilka grup Udadzą się do przo­
dujących spółdzielni woj, wrocław-

śkjego.
Wycieczka z woj. warszawskiego ża

początkowała nową serię tego rodzaju
wycieczek, organizowanych od dłuż­
szego czasu przez Związek Samopo­
mocy Chłopskiej.

W okresie najbliższego miesiąca, w

którym chłopi po ukończeniu wiosen­
nych prac siewnych mają więcej wol­
nego czasu na podobne Wycieczki, wy-
jadą małorolni i średniorolni chłopi z

województw: białostockiego, łódzkie­
go, kieleckiego, lubelskiego, rzeszow­
skiego i krakowskiego. Udadzą się on:

do województw: szczecińskiego, gdań­
skiego, poznańskiego i wrocławskiego.

iłodzśeż polska
przygotowuje się
do Światowego
Festiwalu
w Bukareszcie
A/f ŁODZIE2 całej Polski — zarów-
L’-l no zrzeszona w szeregach ZMP

jak i niezorgańizóWańa — z zapałem
przygotowuje się do IV Światowego
Festiwalu Mło-dzieży i Studentów, któ
ry pod hasłami walki o pokój, o lep­
szą przyszłość odbywać się będzie w

dniach od 2 — 16 sierpnia br. w stoli­
cy Rumuńskiej Republiki Ludowej w

Bukareszcie.
W okresie przygotowań na licznie

organizowanych odczytach i zebra­
niach dyskusyjnych młodz:eż omawia

swoje o-siągmięcia w pracy i nauce, u-

żyskane w ludowej ojczyźnie, zapozna
je się z bogatym dorobkiem młodzieży
radzieckiej i krajów demokracji ludo­
wej oraz z życiem walczącej o prawa
do nauki i pracy, młodzieży krajów ka
pitalistycznych, kolonialnych i zależ­
nych.

Zakładowe i gromadzkie kola ZMP
w okresie przygotowań do IV Festiwa­
lu w Bukareszcie zorganizowały w ca

tym kraju ponad 10 tys. kół oraz ze­
społów samokształceniowych.

Członkowie tych zespołów, i kół za­
poznają się z życiem, walką i nauką
Józefa Stalina.

Inowrocław
poiuinien stać się
czołowym w Polsce

ośrodkiem
leczenia
schorzeń

gastrologicznych
W INO WROCŁAWIU w związku z od

kryciem w solance źródła .,D“ n'.fe
śłyęhan.e cennych i rzadko spotykanych
składników, projektuje się utworzenie
w skali krajowej, specjalnego ośrodka
leczącego schorzenia wątroby, dróg żół­
ciowych, otyłości, patologicznych. Ino­
wrocław popularny dotychczas przecie
wszystkim wśród mieszkańców ^Wielko­
polski ma wszelkie dane aby stać się jed
nym z najbardziej znanych Uzdrowisk
Polski.

Na olbrzymim tzw. słupie solnym gru­
bości 2000 tys. m którego wschodnie ra-

fnię sięga aż po Ciechocinek leży Ino­
wrocław. Według obliczeń geologów
ilość soli znajdująca się w słtipie inowrO
ćławskim przewyższa nawet pokłady Wie
liczki.

Solanka inowrocławska należąca do
najsilniejszych w Eurbple, zawiera rów­
nież sole potasowe, brom, jod i inne cen­
ne pierwiastki. Jedtiócżeśnle bogate po­
kłady bórówmy znajdtijąće się pod Ino­
wrocławiem obfitujące w żelazo i fosfor,
sprawiły że tysiące osób z pomyślnym
Wynikiem leczą tutaj Choroby układu ser

cowo naczyniowego, a zwłaszcza wszel­
kiego rodzaju schorzenia gośćcowe, sta­
wowe isjasz i reumatyzm.

O

ska

nie

nie

wzrastającej popularności uzdrowi

świadczy fakt, że obećiiie na lecze

schorzeń reumatycznych są tu licz

kierowani lub przyjeżdżają indy­
widualnie górnicy 1 hutnicy śląscy za

chęceiii doskonałymi wynikami prze­
prowadzanej tu kuracji. Obecnie prze

bywa ich około 200.

ODKRYCIE jednak nieznanych dotych­
czas właściwości leczniczych źródła

. D“ pos.adającego znaczny procent soli
magnezowych otwiera przed popularnym
uzdrowiskiem nowe perspektywy.

Źródło ,.D“ jest jedynym w Polsce, któ
ró pozwoli podjąć nś dtiźą^calę produ.k
cję solanki gorzkiej. będdfflH niezwykłe
cerinym środkiem V.’ leczewti chorób wą

tróby. woreczka żólciówego, przewodu
pokarmowego.

ÓdkryCló 1 zbadanie ceńnych Właściwo
ści źródła ,.D“ jest jeszcze jednvm suk­
cesem uczonych polskich.

NORMY I PŁACE
str. x

VV ZROST stopy życiowej, do cze
’ ’

go dąży każdy człowiek pracy,
uwarunkowany jest systematycznym
podwyższeniem dochodu narodowego
a to zaleźrie jest w decydującym
stopniu od wzrostu wydajności pracy
osiąganej w oparciu o prawidłowo
usłalone normy.

Normy więc muszą być słuszne I

sprawiedliwe, muszą być odzwiercie­
dleniem istotnych kwalifikacji praco­
wnika, muszą być wykonalne, a w

wypadku specjalnej pilności względ­
nie własnej, ulepszonej organizacji
pracy, — możliwe do przekroczenia
W żadnym wypadku HOrtnjł przez lat
wość ich wysokiego przekraczania nie
mogą działać hamująco na Wzros:

wydajności pracy. — Tak mówi Wie-
łtl przodujących wysokokwalifikowa­
nych i głęboko uświadomionych robot
ników, zwłaszcza z działów budow­
nictwa i przemysłu metalowego.

GLOS ROBOTNIKÓW

npAK ńiówią tacy robotnicy: jak
- *- Ratajczak z ZBM w Szczecinie

Jan Borowski *— rnistrz że Stoczni
Gdańskiej/ Władysław Korzeniowski
— brygadzista murarski z Warszawy.
Szymczak — brygadzista ze Stoczni
Gdańskiej, Jahichowski — przodow­
nik z Zakładów im, Stalina w Pozna­
niu i wielu innych z różnych stron

kraju. Ich zdanie pokrywa się całko
wicie Z argumentami przewodniczą­
cego CRZZ Wiktora Kłosiewicza, który
w artykule swyrn opublikowanym 7
bm. stwierdził .wadliwość dotychcza­
sowego systemu norm i piać w prze­
myśle metalowym i budownictwie i

apelował o ich zmianę.

ęsafeulkami',

„DULLES WYNOS SIĘ
DO DOMU“

„Amerykanie pozostawcie Azję sa­
mej sobie!" „Azjaci nie będą prze­
lewać krwi Azjatów" — takie i
tym podobne okrzyki powitały se­
kretarza stanu USA, Dullesa, gdy
wylądował wczoraj na lotnisku w

Delhi. Policja hinduska nie zdołała
zapobiec tej antyamerykańskiej de­
monstracji. Nie zdołała też zapo­
biec umieszczeniu licznych antyame
rykańskieh napisów na murach sto

licy Indii. ■•
Przeciwko przybyciu Dullesa do

Indii zaprotestowały liczne orga­
nizacje hinduskie, a wychodzący w

Bombaju tygodnik „Blitz" pisał w

artykule wstępnym przed, przyjaz­
dem sekretarza stanu USA: „Azja
panie Dullesie, gardzi pańską oso­
bą. zasadami i polityką. Nie ma bar

dziej niepożądanego gościa na na­
szej ziemi niż pan. Naród hinduski
dobrze pamięta, że wojna w Korei

wybuchła zaledtaie w 5 dni po
siciej wizycie w tym kraju".

KŁAMSTWA

I PROWOKACJE »-

PARTII DE GASPERIEGO

Stosowane przez nią w kampanii
przedwyborczej spotykają się z o-

gólnym potępieniem ze strony wło­
skiej opinii publicznej. M, in. Tow.
Współpracy Kulturalnej z ZSRR

wydało oświadczenie, w którym
ostro potępia kampanię kłamstw
przeciwko ZSRR, ukoronowaną o-

statnio osławioną wystawą „Po tam

tej stronie". Oświadczenie przypo­
mina, że władze włoskie uniemożli
wiają normalną wymianę kulturalną
między Włochami a ZSRR. Mi in.
władze policyjne uniemożliwiły prze
prowadzenie szeregu, imprez mają­
cych na celu poińformoiuanie wło­
skiej opinii publicznej o kulturze
radzieckiej. Stało się to w tym sa­
mym czasie, kiedy w ZSRR odby­
wały Się uroczystości i imprezy ku
czci Leonardo da Vinci, Verdiego
Garibaldiego. Oświadczenie zioraca
uwagę, że tego rodzaju postępowa­
nie wladi włoskich .Szkodzi Stano­
wisku włoskiemu na arenie mię­
dzynarodowej t skierowane jest
przeciwko pokojowi.

Zabytkowe kamieniczki
na Starym Mieście
m Warszaitie

otrzymują wnętrza
iBedłuit wzorów

sprzed kilkuset lat
C TOLARN1A Centrali Przemysłu

Ludowego i Artystycznego w Bia

lymstoku przystąpiła Ostatnio do pro­
dukcji wyposażenia wnętrz dla kamie­
niczek odbudowywanych na Starym
Mieście w Warszawie.

Harmonizujące ze stylem zabytko­
wych kamieniczek drewniane, rzeźbio­
ne balustrady oraz ornamenty boazerii
na klatkach schodowych, będą wier­
nym naśladownictwem stolarki arly
stycznej, która przed lały zdobiła te

domy.

Ci przodujący robotnicy i wiefu

innych, którzy poprzez systematycz
ny wzrost wydajności walczą o peł
ne i przedterminowe wykonywanie
planów, o wzrost siły gospodarczei
naszego kraju, a tym samym o re

alny wzrost stopy życiowej świata
pracy, wiedzą, że ustalone 3 lata

■temu normy w przemyśle metalo­
wym I budownictwie przeżyły się
już, że dzięki coraz szerszemu sto
sowanlu postępu technicznego, wy
raźającego się olbrzymim wzrostem
ilości nowoczesnych maszyn 1 urzą
dzeń, ułatwiających i przyspiesza­
jących pracę. Wiele norm można bez
trudu bardzo Wysoko przekraczać.

ABY NIE BYŁY HAMULCEM

SŁUSZNIE i trafnie powiedział mlo

dy robotnik I.ódzkich Zakładów
Maszyn Włókienniczych, wiertacz
Jan Grabowski, że: „Normy często
nie uwzględniają postępu techniczne­
go, jaki został dokonany w naszych
zakładach, nie Uwzględniają także
wzrostu naszych kwalifikacji zawodo­
wych. Obecnie wysokie wyniki osią­
gamy dzięki stosowaniu,: nowych,
ulepszonych wierteł i innych wysoko
wydajnych przyrządów: NoWydi urzą
dzeń i maszyn jest coraz Więcej we

wszystkich fabrykach, a normy pozo-
stają te same."

Zdanie tego młodego robotnika po
krywa się całkowicie y.e wskazania­
mi wicepremiera Minca, zawartymi
w przemówieniu wygłoszonym na V
Plenum KC PZPR, na tym pamięt­
nym pieriurn, na którym referowany
i omówiony został nasz Plan 6 letni.
Stwierdzając, że Plan 6-letni będzie­
my mogli zrealizować tylko w opaf^
cłu o wzrost wydajności, wicepremier.
Minc powiedział wtedy: ,

„Trzeba zrozumieć w pełni, że

wprost wydajności'.nie dokoniijd Się
inaczej jak poprzez rewizję norm i

że rewizja ta winna być dokonywa­
na. systematycznie 10 oparciu o za­
chodzący 10 wytwórczości postęp!
techniczny i organizacyjny".

Od momentu tego przemówienia
minęło już prawie 3 lata. Pod wzglę
dem postępu technicznego zrobiliśmy!

pan

Jaką wybrać szkołę?
400 tys. absolwentów klas siódmych zadecyduje
tu najbliższym czasie o swym przyszłym zawodzie

We wszystkich szkołach podstawowych działają
specjalne zespoły społeczno-pedagogiczne
służące młodzieży pomocą i radą

a

Q lODMOKLASlSCI dobiegają do
K-ł mety: za kilka tygodni egzamin i
— po wakacjach — rozpocznie się
nowe życie w nowej szkole.

— Ja idę do szkoły górniczej —

mówi wysoki jak na swój wiek i' do­
brze rozwinięty Jurek Zieliński. Bę­
dę miał internat, stypendium, umun­
durowanie, Kurs trwa dwa lata. Rów­
nocześnie będę miał płatną praktykę
W kopalni. A potem... Potem będę wy­
kwalifikowanym górnikiem.

— Ja idę do szkoły hutniczej —

mówi kolega Zielińskiego. ...... .

— Ja do chemicznej — mówi inny.
— Ja doi Liceum Pedagogicznego —-■

mówi .Mira Kaiuska.
Tak mówią ci, którzy już wybrali,

którzy dobrze wiedzą, dokąd pójdą.,

Załoga ZPB
im. Marchlewskiego

podjęła inicjatywę
W. Saja

ORAZ szersze zastosowanie znaj' * duje w ZPB im. Marchlewskie

go inicjatywa Wiktora Saja. dosta­
wana do warunków przemysłu włó
kienniczego i przejawiająca się w

tworzeniu tzw. „pionów beźbrako-

wych", w skład których wchodzą
robotnicy z kilku kolejnych fa’z pro­
dukcji. Pracuję oni w myśl zasady
„Ja nie wypuszczę braku", kontrolu­
jąc dokładnie jakość półfabrykatów z

poprzednich stanowisk i Wystrzegając
- się popełniania jakichkolwiek błędów
na swoich stanowiskach.

Takie -róbotoiće jak’--AV: Sygdziak
E. Banasiak, W. Nastaro-wicz, M.’W*j;
cik, ń N. Wałęeka z dumę stwierdza

j<i, że ód czasu podjęcia inicjatywy
Saja nie wypuściły ani jednego bra
ku. Ogólna poprawa jakpści przę­
dzy uzyskana dzięki powstaniu . „pio
nów beżbrakowych", przyczyniła się
w znacznym stopniu do lepszej pra'
cy tkaczy, którzy również zamierzają
w najbliższym czasie przystąpić do

współzawodnictwa ó jak najwyższą
jakość produkowanych tkanin.

olbrz-yml krok naprzód. Toteż

już na zrewidowanie niektórych

wydajności.

czas

prze­
starzałych norm, które' hamują wzrósł

ABY BYŁY SPRAWIEDLIWE

7 A koniecznością rewizji no-fm prze
mawia nie tylko infetes Całej na­

szej gospodarki narodowej, ale I In­
teresy osobiste robotników,' dla któ­
rych nieuregulowane normy są w

wielu wypadkach krzywdzące Ma to

miejsce m. łn. w budownictwie. „Czyż
jest sprawiedliwe, powiedział przo­
dujący murarz Ratajczak ze Szcze­
cina, który wyrabia 200 proc, nor­
my z niemałym wysiłkiem I przy
stosowaniu nowych metod, — attym
zarabiał mniej niż niewykwalifiko­
wany robotnik przy rozbiórce mu­
rów, który bez specjalnego trudu
zarabia 800 zł. tygodniowo.

Również nie jest sprawiedliwe, aby
stawki akordowe w tych samych gru­
pach w budownictwie były niejedno
lite, i aby np. tynkarz zarabiał 6.31
zł. na godzinę, a posadzkarz 3,85 zł
rta godzinę.

O podobnej niesprawiedliwości mó
wł brygadzista ze Stoczni Gdańskiej
Władysław Szymczak, stwierdzając,
że kilka brygad -montażystów w wy­
niku nieuporządkowanych norm wy­
rabia bez trudu 300 — 350 proc, nor­
my. A tokarze, którzy mają wyższe
kwalifikacje, nie mogą iak wysó-ko
przekroczyć normy i zarabiają dużo

mniej. Wysokokwalifikowany tokarz
więlowarsztatowiec Karol Baldy, któ
ry pracuje'na kilku niaszynach z Irti-
dem wyrabia 120 proc., a koledzy je­
go niżej kwalifikowani pracujący na

jednej rrtaszyfile przekraczają 200

proc, normy, i zarabiają prawie 2-
krotnie więcej.

Można by przytoczyć setki I ty­
siące nazwisk I przykładów. Zaró­
wno wnioski z przykładów jak )
opinie wyrażane przez robotników

wszystkie będą się pokrywać. Swiad

czy to o tym, że normy istotnie już
są przestarzałe I trzeba je uregu­
lować, zgodnie z interesami robot­
ników, w imię dalszego rozwoju na

szej gospodarki. (N)

do hutniczych szkól pójdzie ponad 5

tysięcy, tyle samo do szkół chemicz­
nych, około 9 tysięcy młodych chłop­
ców I dziewcząt uczyć się będzie w

szkołach kształcących fachowców dla
przemysłu maszynowego.

Znamienne jest, że dziewczęta nasze

coraz bardziej masowo zgłaszają się
do zawodów związanych z pracą w

ważnych dla naszej gospodarki gałę­
ziach przemysłu. Już w roku ubieg­
łym stanowiły one poważny odsetek

kandydatów do szkół zawodowych
elektrycznych, chemicznych i mechani­
cznych.

Takich możliwości uczenia się jak
dziś, młodzież polska jeszcze nigdy nie
miała. Otwierają się przed nią bramy
najróżnorodniejszych szkół, z najdalej
idącymi udogodnieniami. Niedość na

tym, każda szkoła — zawodowa czy-
ogólnokształcąca — otwiera perspe
ktywy dalszego kształcenia się, możli
wości zdobywania coraz wyższych
kwalifikacji.

Nasi chłopcy I dziewczęta fylko ż ga
zet wiedzą o tym, że-są państwa, w

których absolwenci szkól chowają swe

dyplomy do kieszeni i szukają byle
jakiej pracy, Nasi chłopcy i dziew­
częta wiedzą, że nasz miody, prężny
przemysł czeka na nich z niecierpliwo­
ścią.

1 dlatego jest sprawą ogromnie waż­
ną, aby możliwości dane naszej mło­
dzieży przez Polskę Ludową zostały
jak najracjonalniej Wykorzystane,

St. O.

t

Ale nie zawsze łatwo się zdecydo­
wać, nie zawsze wiadomo, jaką
brać szkolę, do jakiego Zawodu się
przysposobić. Bardzo często ani kan­
dydat, ani nawet rodzice jego nie u-

tnieją -racjonalnie rozwiązać tego za­
gadnienia. 1 w tym właśnie celu we

wszystkich szkołach podstawowych
działają zespoły społeczno-pedagogicz:
ne, złożone z kierowników szkół, wy­
chowawców klas siódmych i przedsta­
wicieli ródgiców, One to służą mło­
dzieży pomocą i radą.

Tylko kwestia — czy zespoły te do­
statecznie wcześnie rozpoczęły swoje
funkcje... .

Niestety — nie.
Problem właściwego wyboru szkoły,

odpowiedniego zawodu dla 400-tysię-
cznej rzeszy absolwentów — tyle ich
w bieżącym roku szkolnym będzie —

to sprawa nie tylko osobista. To po-
\vażna sprawa .społeczna. ..

Wybór zawodu w państwie socjali­
stycznym, w państwie planowej gos­
podarki — nie może być zatem spra­
wą przypadku, nie'ihoże być wynikiem
decyzji powziętej z dnia na dzień. U-
świadamianie rodziców i uczniów o ol
brzymich i różnorodnych możliwoś­
ciach, jakie daje w tej dziedzinie Pań
stwo Ludowe — należy więc rozpo­
czynać od pierwszych dni roku szkol

nego —• a nie dopiero od marca czy
kwietnia. Wygłoszenie paru pogada­
nek na temat szkól zawodowych pod
koniec roku szkolnego — to stanow­
czo nie wystarcza,

Racjonalne rozmieszczenie
dzieży kończące! szkoły podst
— to sprawa naszych kadr. Od, . ....

dzialne za to są zarówno Wydziały
Oświaty jak i Dyrekcje Okręgowe we

wszystkich województwach, to dobrze,
ze zainteresowane doborem młodzieży
szkoły zawodowe organizują teraz

ekipy propagandowe, które docierają
do szkół podstawowych, urządzają wy
stawy dorobku szkoły, ustanawiają
„dni otwartych drzwi", podczas któ­
rych uczniowie klas siódmych mogą
bliżej zapoznać się ze szkolą, jej wa­
runkami itd. Szkoda tylko, iż akcja ta

rozpoczęła się. zbyt późno.
Q ŻkOLNICtWÓ zawodowe przyj-
° mie w tym roku 200 tysięcy absol­

wentów klas siódmych, tzn. ponad 50
proc, młodzieży kończącej szkołę poi!
stawową. Zasadnicze szkoły górnicze
przyjmą ponad 11 tysięcy mtodzićży,

Wy.

mio-

, awowe

dr. Odpowle-

W Chinach
zaczęły się wybory
do terenowych
organów władzy
PEKIN.
\'V 33 gminach powiatu Linczcń

’ ’

prowincji Szantung zaczęły się
wybory do terenowych organów wła­
dzy. Kampania wyborcza w tym po­
wiecie .składającym s!ę ze 114 gmin'
odbędzie się w trzecli turach i zakoń­
czy się w sierppiu.

Z prowincji Szansi donoszą o rozpo
częciu wyborów w pow'ecie Lintun,
gdzie w 6 gminach wybrano zgroma
dzenią przedslawicieIi 1udowyeh.

Do końca czerwca zostaną wybrane
zgromadzenia przedstawicieli ludo­
wych w 170 gminach.

„tCHU KKAlWWij<fC..

uj kraju
A Prezes Rady Ministrów mianował

ob. Srokę Stanisława Podsekretarzem
Stanu w Ministerstwie Gospodarki Ko­
munalnej.

A W całym kraju trwają intensywne
przygotowania do-żbliżającego się sezo­
nu sianokosów. Roln.Cy przygotowują
się do tej ważnej kampanii bardzo sta­
rannie. -Rozumieją oni bowiem, że za­
opatrzeni się W drstateczną ilość siana
stwarza podstawę do dalszego rozwoju
hodowli — głównego czynnika podnie­
sienia dochodowości gospodarstw rol­
nych.

na śu'jecie
* Rząd irański nakazał opuszczenie

Iranu korespondentowi agencji amery­
kańskiej ...Associated Press", ponieważ
przekazywał ofi wiadomości prowokacyj
ne i szkodliwe dla .nleresów państwa
irańskiego.

' * Pierwsza Izba bońskiego Trybunału
Konstytucyjnego postanowiła odroczyć,
bezterminowo proces o delegalizację Ko­
mun stycznej Partii Niem.ec. Jest to

pierwsze wielkie zwycięstwo szerokiego
ruchu protestacyjnego patriotycznych 1

pokojowych sil Niemiec zachodnich prze
eiwko próbom władz bońskich zakazania
działalności KPD.

* Ministerstwo spraw zagranicznych
Bułgarskiej Republiki Ludowej wystoso­
wało 18 maja br. do Sekretariatu Orga­
nizacji Narodów Zjednoczonych pismo,
w którym protestuje przeć.wko tiowym
prowokacjom dokonywanym przez grec­
kie władze gł-anlczne na granicy bulgar-
-sko-greckiej.

$ 19 maja odbyły się w fabryce samo­
chodów ..Renault", wybory delegatów
robotników I urzędników do Rady Za­
kładowej. Powszechna Konfederacja pra
cy (CGT) odniosła wspaniały Sukces,
zdobywając 17 197 głosów. czyli 71,97
ploc.. wóbee 62.97 proc, w wyborach ze­
szłorocznych. CCT uzyskało 93 manda­
tów.

* Wladzó zacHódnio-niemlCcklć w o-

blicfu' wzmagającego Się ruchu prote­
stacyjnego ludności Nadrenii północnej
i Westfalii musiały zwolnić 6 członków
KPD, aresztowanych za kolportowanie
ulotek wzywających ludność do konty­
nuowania walki o zjednoczenie Niemiec
i przeciwko-układom wojennym.

* Znany konstruktor samolotów 1 prze
mysłowiec Messerschmitt oświadczył, że
zachodnio-ń emieeki przemysł lotniczy
który obejmuje przede wszystkim głów­
ne zakłady z czasów hitlerowskich, mo­
że natychmiast przystąpić do produkcji.

Ludność Kassel zaprotestowała ęner
gicznie przeciwko zwołaniu do tego mia
sta na Zielone Sw.ęta zjazdu b. spado­
chroniarzy hitlerowskich, na którym
miał przemawiać osławiony generał SS
Ramcjce. Zjazd został odwołany.

* XV tatach 1951 1952 zarejesttowa
no w Japonii 41504 zamachy samob'/

cze. z których 32 992 ze śmiertelnym wy
n.kiem. Główną przyczyną samobójstw
są c.ężkie warunki bytu.®

* W Waszyngtonie podpisana zbstal
urnowa między rządem amerykańsfc *

a l-ządem włoskim 1 towarzystwem
. .Fiat" w sprawie fabrykacji w zakla'
dach tego towarzystwa amerykańsk i

samolotów odrzutowych.
* Rząd tybetański i cała ludność Ty

betu przygotowują się uroczyści,
uczczenia w dn< 23 bm. drugiej rocznit-
podpisania porozumienia między prze/
stawicieiaml miejscowego rządu
fańskiego a Centralnym Rządem Ludo'

wym Chińskiej Republiki Ludowej /

sprawie pokojowego^ wyzwolenia -fy^
tu.

■/Pjzed
Światowym
Kongresem
Kobiet

BERLIN. i i.

W Berlinie otwarto wystawę darów
wykonanych przez kobiety NRD ą|,
delegatek na Światowy Kongres Ko,
biel rozpoczynający się 5 czerwca w

Kopenhadze.
Przygotowując się do Kongresit

kobiety niemieckie podjęły liczne zo.

bowiązania zmierzające do wzmożć-
nia ich udziału w życiu gospodar­
czym, społecznym i 'kulturalnym kra-
jii. Kobiety okręgu Erfurt w podję,
tych 4.000 zobowiązań postanowiły
in. in. przepracować 38.000 godzin na

budowlach okręgtl.
Jako wyraz solidarności z walczą*

cym o swą wolność bohaterskim na-

itadem koreańskim kobiety z Frank­
furtu n. Odrą uszyły 300 sztuk odzie-
źy dla dzieci koreańskich.

# ji;
BUKARESZT. !■
Na zebraniach przygotowawczy^

do Światowego Kongresu Kobiet .ro-

botnice, chłopki, i przedstawicielki'in­
teligencji pracującej Rumuńskiej Re-

publiki Ludowej dokonują przeglądu
swoich o-siągńięć. Kobiety rumuńskie
bicr-ą czynny udział w rządzeniu
państwem. Blisko 28.000 kobiet za­
siada w radach narodowych. W ffaj-
wyższym organie państwowym — w

Zgromadzeniu Państwowym zasiada
ÓG kobiet.

‘.i

PEKIN. ;

W okręgu autonomicznym na wys­
pie Hainan, zamieszkałej przez mnie]
szóści narodowe, odbyła się pierw­
sza konferencja kobiet.

PEKIN.

Agencja Nowych 'Chin donos' t

Vietnamu o szerokim poparciu, ja­
kim cieszy się wśród -kobiet wietnam­
skich inicjatywa zwołania Świto­
wego Kongresu Kobiet. Wietnamski
Związek Kc-biet szeroko popularyzu­
je cele i zadania Kongresu.

Z całego kraju, zarówno z tere­
nów wyzwolonych jak i z okupowa­
nych przez wojska francuskie, napły­
wają tysiące 1'stów z pozdrowieniami
dla Kongresu.

A
w

Notatnik
krakowski

INTERESUJĄCY ODCZYT
W DOMU TECHNIKA

Dziś tj. 22 bm. wygłoszony zostani*
sali Domu Technika przy ul. Świer­

czewskiego 29 odczyt prof. inż. Ciesiel­
skiego. Prelegent zapozna zebranych *

po-lskjmi normami żelbetonowymi w

praktyce projektowania i wykonawstwa.
Odczyt zorganizował Polski ZwiązeU

Inżynierów i Techników, Początek o

godz. 19. ...

WYSTAWA POŚWIĘCONA
TWÓRCZOŚCI JANA MATEJKI

A W niedzielę tj, 24 bm. Muzeum Na'

rodowe w Krakowie otwiera nową wy­
stawę poświęconą twórczości Jana Ma­
tejki. Wystawą otwarta zostanie W sali

Hóldu Pruskiego w galerii w Sukienni­
cach,

Nówootwartą wystawę będzie fnożnś

zwiedzać codziennie (z wyjątkiem pen
’

działków) od 9 — 15, w niedzielę
9—16, a w czwartki od 12—19.

10.000 MIESZKAŃCÓW ZWIEDZIŁO
WYSTAWĘ PRZECIW WENERY CZNA

A Około 10 tysięcy mieszkańców Kra­
kowa zwiedziło wystawę przećiwwćne-
ryczną zorganizowaną przez wojewódz­
ki oddział PCK.

Wystawa miała na celu zapoznani śpó
łeczeństwa z niebezpieczeństwem i -CP°'

sobami walki z tą chorobą społeczna-
W określę trwania jej wygłoszono l6®

pogadanek oraz rozdano 4.590 ulotek.

A Walne zebranie członków cddzia!a

Stowarzyszenia Dziennikarzy Pólskicn

w Krakowie odbędzie się dnia 23.5 . t*0"

bota) o godz. 13 w lokalu stowarzysze­
nia — Ryńćk Kleparski 4.



zupa pomidorowa z grzankami.
Gulasz wieprzowy, kluski kładzione.
Przepis na zupę: wygotować smak na

. n-c;ach i włoszczyzn ę. posolić, prze-
rprf/ć gdy s ę ugotuje, wlać pasty po-
ni darowej do smaku zaprawić łyżką
Jpmniaczanej mąki, raz jeszcze zagóto-
2 (. i odstawić.

przepis na gulasz: mięso pokroić w

vn<bkę. włożyć do rondla, dodać pół
Lżk tłuszczu dużo krojonej cebuli, pa-
nryk0 P-ePrz sól i dusić często mie-
f-afac. Kiedy się dobrze zrumićni, po-
cvnać mąką, wym eszać, podlać wodą
Jus ć aż m.ęso będz e miękk;C.

Lecząc się, zdobjjiuają notuj) zawód

rekonwalescenci zakopiańskich
sanatoriów

„ECHO KRAKOWSKIE" Str. S

Już pierwsze dni nauki

wpływająznakomic e na poprawą
stanu zdrowia chorych

CĘTKI ludzi zagrożonych I chorych na gruźlicę wraca do zdrowia w za-

kopiańskim klimacie. Ludzie wyrwani z codziennych zajęć nabierają
z powrotem sil do pracy. Często pytają lęka (za, czy będą mogli wrócić do
dawnego zawodu. Czasem odpowiedz brzmi twierdząco, częściej — od­
mownie.

U’/,VA-7 S. -j RODZICE.

Mieszkańcy domów położonych
przy ulicy Stanislawu zabrali sip
ochoczo z początkiem bk'esu wiusćrt-

nego do przekopania ziemi wzdłuż
trawników i zastania tt'iwki

4 jak wyglądają dziś trawnik1
trzu ulicy Stanisława?

A dlaczego? Kto po
nosi za to winę?
Wystarczy przespa

cerować się wspom­
nianą ulicą a wy­
jaśnienie znajdzie-
rrltj szybko.

Winę za ponisz­
czone trawniki i po-
tpytywiHe paliki po­
noszą w Wielkim

itopniu opiekunowie małych dzieci

pozwalając swoim pótieckutn na za­
bawy właśnie ria świeżo wyrastają­
cej trawce lub patrzą beztrosko jak
ich synkowie i córeczki huśtają się
na drutach oka'ających skwerki. To
dowód, że ci Opiekunowie nie przy­
czynili się wcale do Uporządkowania
zieleńców przed domami ul. Stanisła­
wa. Ale fakt, że nie pomagali in­
nym, nie uprawnia ich wcale do przy
mykama oczu na to, có robią ich
dzieci.

fatalnie!

Studenci UJ
zgłaszają masotuo

swą pomoc
przy żniwach

Coraz liczniej krakowscy studenci
szkół wyższych zgłaszają awój (O>iał
w sezońow-yeh pracach PGR. Wśród
zgłaszających się są również i prole-
sorowie«

Na specjalne wyróżnienie spośród
poszczególnych wydziałów UJ zasłu­
guje 1 i I i rok biologii oraz I rok rol­
nictwa. Dotychczas z Umwersytelu
Jagiellońskiego zgłosiło się około 450
slulentów. Niektórzy będą pomagać
przez miesiąc rolnikom przy żniwach,
inńi znów postanowili pracować przez
całe dwa miesiące.

Z Wydziału Prawa UJ wyjedzie
grupa 17 osobowa wraz ze Starostą
Wydziałowym Andrzejem Krajewskim.
Wraz ze stu ientarni wyjćdsfe również

pruł, dr Zwoliński,

I

(E)

GRUNT TO DROBNE!

Rozmówka przy kasie:
— Proszę o drobne.
— Niestety nie mam.
— Grunt jak są te grube doda-

je ktoś dowcipny.
Ale okazuje się,

że ,,grunt to drob­
ne". Bo juk się ich
me ma. to ciężkó
coś kupić. I ui skle­
pie spożywczym i u>

mięsnym, tak sadio
d aptece.

Kupująti
wsze posiada drobne, a i.
twa placówek sprzedaży nie dokłada­

ją ze swej strony żadnych starań, by
kasy były zaopatrzone w bilon dla
wydawania reszty. A przecież w każ­
dym banku i kasie PKO można roz­
mienić dowolną ilość pieniędzy. Trze
tu tylko chcieć! (don)

GDZIE JEST NAJBRUDNIE.'?

Oczywiście — znowu będziemy .

mówili o koszach na śmieci To, że na'
ulicach i płucach krakowskich jest'
wciąż jeszcze za ntalo koszy, to, że
bardzo duży proee.rtt rożrtiieśzcżońych
pt) alitach kósży me posiada dna i
śmieci wylatują od razu na ulicę —-

to /eśt ;tiż wszysi
kim wiadonte. Nie

wyłączając Miej­
skiego Rrzedse

hiorśliwa Oczysz­
czania.

Nalorrliast nie

wszyscy Wiedzą,
jaka /eśt druga
przyczyna takiego
zaśmiecenia Otóż

sporo kiosków, W

się lody owiatęte

nie za-

kierówntc-

Preme pieniężne
i nagrody
dla wyróżniających się
m pracy
Q POTKANIE radnych Wojewódzkiej
”

Rady Narodowej ź załogą Fabfy
k1 Opakowań Blaszanych „Artigraph''
zorganizowane przez "Wojewódzki Ko
fnitef Frontu Narodowego, zakończone
zostało rozdaniem nagród wyróżnia­
jącym się w pracy żawodo-wej i spo­
łecznej -pracownikom.

Premie pieniężne otrzymali m. ifl

racjonalizatorzy: Wojciech Kłys, Ta­
deusz Noycotkó i Józef PrOszewski

brygadziści: Franciszek Młynar­
czyk, Mieczysław Krupa, Mieczysław
Kujas i Kazimierz Radziolka. Ogó­
łem nagrodzono 36 pracowników, (ii)

ZASZCZYTNY tytuł przodującego
w zawodzie zdobył w branży

futrzarskiej Jan Gaweł — pracownik
Krakowskiej Fabryki Futrzarskiej, Za

Osiągnięcia w pracy zawodowej Za­
rząd Główny Zw. Za w. Prac. Przem.
„Jżieżowó - Skórzanego przyznał niu

dyplom hiT-ńórowy oraz premię pie­
niężną. (li)

iw tt’ Krakowie
htifych sprzedaje c „

14 papierek Nie wiadomo, co z tym
Papierkiem zrobić, bo chować do kie-
stĆHi hwkry — /o byłby szczyt po-
śiiięienia. Natomiast p-zy kioskuct

f!,e nta, niestety, żadnej skrzt/nk', o

ctUhi donosimy 2 wielkim smutkiem,
ptzed oczutna wygląd otoczę-

n,u takiego kiosku! (be)

Binga ferma

srebrnych lisów
już wkrótce

P u ustinic

w Kucharach
kulo Brzeska l\iowei)C)

Spółdzielnia Inwalidów „I Maja"
Hawniej „Pr odiikt y wiz.ator") un)
cTMiii)a dużą fetmę królików w Ku
farach kolo Brzeska Nowego
“któtce lenna ta roz-zórry zak't-s
‘**■,1 pr-icy i rozpoo.iiie na W!ęki*'ą

wzorową hodowlę srebrnych i
-' -hynowych lisów,

Będzie to więc już drbga lisia 'er
"I* obok le-my centrali „Las" w

uiwwie. (wk)

konieczny jest remont

|i EZ echa pozostały interewencje
•’ komitetu blokowego 6 obw. X w

Łagiewnikach, wskazujące na fatalny
Stan drogi prowadzącej do tej dziel­
nicy.

Na decyzję Prez. MRN w sprawie
naprawy drogi czekają kierowcy Sa­
mochodowi, którzy jeżdżą stale do ce­
gielni w Łagiewnikach i Bonarce. Na

brak chodników — chociażby wysypa

nych żużlem — narzekają znów mie­
szkańcy.

Czas więc najwyższy przystąpić do

remontu nawierzchni, tym bardziej,
że nie była ona naprawiana od

dziesięciu!

ZADANIE DLA KOMITETU
BLOKOWEGO

lat

do-

po
DO obowiązku administratora

mu‘należy m. in.: regularne .

bieranie czynszu i świadczeń oraz

czuwanie nad utrzymaniem wzorowe­
go porządku w realności.

W tych właśnie przypadkach panu­
je rozbieżność zdań pomiędzy admi­
nistratorom, a mieszkańcami^ domu
ńr 42 jjfzy ulicy Kościuszki. Ci ostat­
ni utrzymują bowiem, że teyrtsz na

leży pobierać miesięcznie, a nie od ra­
zu za kilka miesięcy; administrator
domu powinien również interwenio­
wać w MPOM w sprawie wywożenia
śmieci Spór na ten temat drwa nadal.
Powinien go rozstrzygnąć Komitet

Blokowy 71 obw. III. (1236)

/■'Zł OWIEK, który nabawi! się gru
'

• żlicy. czy pylicy wskutek zajęć za

wodowych powinien bezwzględnie
zmienić swój fach, jeśli nie chce być
ciężarem dla społeczeństwa, pragnie
pracować i zarabiać na życie.

Rekonwalescenci garną się więc do

nauki, do lżejszych zajęć, które dają
możność zarobku i zadowolenie. Dzię­
ki pracy stają się z powrotem pełno-
wartościowymi członkami społeczeń­
stwa.

ńe. Szczególną uwagę zwracano na

najwyższą jakość wykonania.
Siedemdziesiąt godzin nauki prze­

platanych wykładami teoretycznym'
prędko minęło Słuchacze stanęli o-

Statnio do egzaminu, który ostatecz­
nie udowodnił celowość takiego kur­
su. Górnik Franciszek Gomółka z

Przowa, ślusarz Zdzisław Wesołowicz

z Zakopanego, hutnik Franciszek Woj
taszczyk z huty „Batory" i wielu

nych -zdobyli nowy zawód Dzięki
toczonej opiece przywrócono tych
dzi społeczeństwu, (wk)

Słowackiego -

. godz 19 „Epidemia"
Stary (duża sala) - godz 19 „Turca-

ref, mała sala — godz. 13 „Przyjacie-
^MJodero Widza - grd< 15 .Pan Dama

zv"; godz. 19.30 „Awantury w Chfogg- .

"

Groteska - godz 19.15 „Cyrk Tarabum

bastudio — godz. 19 „Dwie blizny".

in-

roz

lu-

Uciecha — „Żołnierz Zwycięstwa’* —

cześć 1 — gpdz. 16. 18. 20
Warszawa — ,,Delegat flety", godz-

16. 13 20.
Wanda — „Żołnierz Zwyc.ęstwa —

część 2 — gOdz. 15.30, 17 45.

Apollo — „Żołnierz Zwycięstwa"
część 2 — godz. 16. 13.15.

Sztuka — „Pod niebem
15.45. 18. 20 15.

Wolność — „Czekaj na

16 18. 20.

Młoda .Gwardia — ..Radziecka Burlat-

Mongolia". godz. 15,
Chemik — „Kurtyna w górę", godz. 19.

20.30.

Sycylii"—godz.

mnfL" — godz.

WDK ZZ — godz. 18 wykład pt „Orga
nizacia wychowan.a fizycznego w zakła­
dzie pracy"

(Sala odczytowa) — godz 19 odczyt pt.
. . Polityka cen w Polsce Ludowej".

Impreza dJa dzieci godz. 16.

POŻYTECZNA INICJATYWA

Cenną inicjatywę rzucił ostatnio od
dział wojewódzki Centrali Spółdzielni
Inwalidów, stawiając konkretny pro­
jekt produktywizaeji chorych, wraca­
jących do zdrowia. Projekt ten spot­
kał się z pełnym uznaniem Państwo­
wego Sanatorium Przeciwgruźliczego
im dra Tytusa Chałubińskiego w Za­
kopanem. Lekarze lednoglośńfe wyra­
żali Swoją aprobatę. Obserwując cho
ryeh przekonali się o zbawiennym
wpływie pracy na stan zdrowia kura

cjuszy.
Na początek uruchomiono 4-tygód-

niowy kurs z zakresu galanterii skó­
rzanej. Zajęcia praktyczne na tego
rodzaju kursie były lekkie, Nie mogło
być mowy o przemęczeniu słuchaczy.
Na kurą zapiali się prawie wszyscy
rekonwalescenci w liczbie 35 osób.-

Byli tó W większości górnicy, hutni­
cy, tokarze t robotnicy, którzy możli­
wość źfiobycia nówego, dostępnego
dla sielue zawodu powitali z prawdzi
wą radością.

WYKŁADOWCY I UCZNIOWIE

Centra'# Spółdzielni Inw-alidów Ze
szćzęgolrią tfoską dobrała wykła­
dowców, Lekcje Wiaritimości zawodo­
wych i ćwiczeń praktycznych prowa­
dził pracownik spółdzielni Ińwatidów
im.- „Manitestu Lijieowego", wybit­
ny fachowiec i racjonalizator M. Mor-
teńfeld.. Jest on autorem v^cin:irki do

jednolitego perforowania cholewek

Skórzanych. Materiałoznawstwa uczył
mgr Leon1 Sćlireiber, higieny i bez­
pieczeństwa pracy — Władysław O-
ehab a współzawodnictwa, spółdziel­
czości i Organizacji — prezes - Spół­
dzielni „Zawrat" Niedżwiecki.

Zakres robót był bardzo szeroki.

Chorzy wyrabiali podczas zajęć prak­
tycznych kunsztowne drobiazgi; pa­
ski do zegarków, pugilaresy, portfe­
le, futerały na pióra i ołówki Wiecz-

jącyel
kal si

Technikum Przemysłu Kamieniarskiego
W Krakouiie

ukończy w rb. 70 absolwentów
Na I rok zostanie przyjętych

aż 400 nowych uczniów
T LIŻ w przyszłym miesiącu 70 młodych absolwentów Technikum Prze-

mysłii Kamieniarskiego w Krako wie ukończy 4-Ietnią naukę i po zda­
niu końcowych egzaminów obejmie odpowiedzialne kierownicze stanowiska
w kamieniołomach lub przy montażu i tzw. okładzin budujących się gma-

■chów.

ZAWÓD swój znają wszyscy dóbr,ze.
Nauka bowiem- co ro-ku połączona

była z miesięczną lub tez dwumiesię­
czną praktyką i absolwenci mogą j.uż
samodzielnie pracować. M . iti. grtrpa
złożona z 70 ticzniów technikum pra­
cowała w roku ubiegłym na MDM. w

Warszawie, wywiązując się z obowiąz­
ków bardzo dobrze. Wielu z nich otrzy
tnalo dyplomy przodowników pracy.

Krakowskie Technikum Przemyślu
Kamieniarskiego jest jedyną tego ro­
dzaju uczelnią w kraju. Uczy się tu
młodzież z całej Polski i zdobywa na

dwóch odrębnych wydziałach skalnym
I kamieniarskim potrzebne wiadomoś­
ci oraz fachowe kwalifikacje.

Nauka na wydziale skalnym obejmu
je geologię, mineralogię, petrofragię
mechanikę techniczną, górnictwo skal
ne, przeróbkę skał i elektrotechnikę.
Na Wydziale kamieniarskiiri Uczniowie

zapoznają się z technologią kamienia,
budownictwem i architekturą, monta­
żem budowli z kamienia, obróbką ka­
mieniarską i z maszynami kamieniar­
skimi.

Uzupełnieniem nauki dla uczniów

wydziału kamieniarskiego są ćwicze­
nia praktyczne odbywane W dużyrń
warsztacie obróbki kamieniarskiej przy
lul. Rakowickiej. Pracują oni przy no-’
woczesnych maszynach, ucząc się fa­
chowej obróbki kamienia.

Po ukończeniu technikum młodzież,
która pragnie się dalej kształcić, mo­
że kontynuować studia na wyższych
uczelniach.

W przyszłym roku szkolnym przewi
dziane jest przyjęcie na pierwszf
rok nauki aż 400 uczniów. Wszyscy
więc kandydaci winni jak najszybciej
zgłosić się w sekretariacie technikum,
gdyż zapisy już się rozpoczynają.

Nareszcie
systematyczne
odkażanie
tp*z;jśtkich
telefonów

Kilkakrotnie pisaliśmy o konieczno­
ści odkażania mikrofonów telefonicz­
nych. Sprawa ta wreszcie została po

zytywńie załatwiona. Prawo wyłącz­
ności odkażania telefonów otrzymała
Centrala Spółdzielni, Inwalidów, któ
ra zleciła regularną dezynfekcję apa»
ralów telefonicznych , podległym so­
bie placówkom.

Mikrofony telefoniczne będą odka

żane specjalnym, nieszkodliwym dla
zdrowia środkiem chemicznym. Za­
bieg dezynfekcyjny jednego telefonu

trwa od 2 — 3 minut. Czynność tę
powtarzać się będzie 1 — 2 razy

miesięcznie.
W pracy tej

dów zatrudnią
tów. Obliczając
odkażania w Krakowie na około 2Ó
tys., każdy pracownik będzie dezyn­
fekował w miesiącu przeciętnie 400

aparatów telefonicznych..
W ślad za Krakowem spółdzielnie

Inwalidów ruzpućzną odkażanie tele-

fonów w Tarnowie, Zakopanem 1 in­
nych miastach naszego województwa
ó większej ilości abonentów telefonicz

hych. (wolt.)

spółdzielnie inwali-

inwalidów i emery-
ilość telefo-nów do

DYREKCJA ZASADNICZEJ SZKOŁY
GÓRNICZO - HUTNICZEJ

MINISTERSTWA HUTNICTWA
w Bolesławiu k. Olkusza — Skałka

(tel. 12 lub 25)
pódaje do wiadomości, że przyjmuje

ZAPISY
do klas pierwszych na rok szkolny 1953/54

NA WYDHAIY:
Kopalnictwa rud nieżelaznych.
Hutnictwa rud nieżelaznych.
Do klas pierwszych przyjmowani będą
chłopcy, posiadający wykształcenie 7 klas
szkoły podstawowej, którzy ukończyli 16
lat życia.
W wyjątkowych wypadkach przyjmowani
będą kandydaci z wykształceniem 6 kiaś.
Wszyscy uczniowie mają zapewniony bez­
płatny pobyt w internacie.
Uczniowie wykazujący się dobrymi postę­
pami w nauce otrzymują stypendium.
Do podania, które można już składać w

kancelarii szkoły należy dołączyć;
Odpis świadectwa urodzenia
Ostatnie świadectwo szkolne (można dołą­
czyć później)
Zaświadczenie o stanie majątkowym
Świadectwo lekarskie i szczepienia ospy

Nauka w szkole^ trwa 2 lata.

Dojazd do Skałki:
a) pociągiem do stacji kol. Bukowno

b) autobusem do Bolesławia. K-3938 -1

OGŁOSZENIA DH33HE

1)
2)

1)
2)

3)
4)

PRACOWNICY POSZUKIWANI

Wykwalifikowanych tokarzy, ślusarzy oraz spa
waczy zatrudni zaraz Przedsiębiorstwo Robót

Kolejowych Nr 6 w Krakowie, ul. Portowa 20,
tel. 590 -12. Prace tylko akordowe, Dojazd wła­
snymi samochodami. K-0834-0

HANDLOWE
,

-

... t

Sprzedam samochód oso­
bowy 4 drzwiowy BMW
typ 326 (dobry stan). No­
sek K. WroCłiw, boki >-
ka 16/4. 12418-1
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Pałac Sztuki —

. Wielki Proletariat**
Muzeum Etnograficzne (plac Woln.ca)

Sztuka w stroju iudowyrrt"
Muzeum Archeologiczne przy PAN.

u! Sw. Jana —

. .Zbiory archeologicz­
ne*

Wystawa W Domu Szołayskich (plac
Szczepański)

Muzeum Historyczne miasta Krakowa,
ul św. Jana 12.

POGOTOWIE RATUNKOWE

Pogotowie Ratunkowe — ul. Siem’-
radzk.egu i Telefony; 222-22 1 311-13.
Udz.ela pomocy we wszystkich nagłych
wypadkach i nagłych zachot zen.ach
oraz w przypadkach położniczych.

Ambulatorium Pogotowia Czynne jest
całą dobę.

DYŻURY APTEK

Szczepańską 1 Karmelicka 23. Długa
88. Lub.cz 7 Krakowska 19 Kościuszki
18 D.etla 76 Borek Fałęcki, Główna 3444

Pstrowskiego 27.

FIĄTEK, ZZ MAJA

Skrzynka porad rolniczych.

Statkiem po Wiśle
pojedziemy
id niedzielę
na wycieczką

Miłą atrakcją dla Wszystkich krako­
wian są niewątpliwie wycieczki stat­
kiem po Wiśle organizowane przez
ORZZ i „Orbis". W przyszłą niedzie­
lę tj. 24 bm. odbędą się wycieczki do
Nowej Huty i na Bielany. Odjazd
pierwszego statku o godz. 7,30, a na­
stępnych co pól godziny. Bliższych
informacji o wycieczkach udzieli „Or­
bis" ul. ŚW. Jana 2.

W parkach
i w Lasku Wolskim

będzie w niedzielę
wypożyczać książki

Miejska Biblioteka
W rumach imprez „Dni Oświaty,

Książki i Prasy" — w ubiegłą niedzie
ię Miejska Biblioteka Publiczna urzą­
dziła na Centralnym placu wypoczyn
kowyrn w Nowej Hucie wypożyczał
mę książek, Cieszyła się (>nś dużym
zainteresowaniem nowolilittiiczan, któ
rzy też chętnie korzystali z jej usług

Również i w najbliższą niedzielę,
o ile dopisze pogoda Biblioteka Miej
o.,a będzie wypożyczać książki w par­
ku Jórdana, Lasku Wolskim i w par­
ku Bednarskiego.

4,50 .. t
____

....

Wiadomość; poranne. 5.10 Audycja dia
wsi. 5,30 Koncert poranny 6.00 Gimna­
styka. 6 .10 Kalendarz radiowy. 6,15 Pro-­
gram dnia i komunikaty. 6,30 Dzienn.fc
poranny 6,50 Muzyka poranna. 7,50 Stan
pogody i program drtia. 7.55 Wiadomości
guranne 11,45 Głos mąją kobiety. 12.04

ziennlk południowy i przegląd prasy
stół. 12,15 , Na swojską nutę” — gra zesp.
T. Kozłowskiego. 12 .35 Audycja dla wsi.

13,03 Koncert ork. rozgł. szczecińskiej ,

PR. pod dyr. W. Górzyńskiego. 13.40 ..Pie
śni o wiośnie” — śpiewa R. Zambrzycka.
13.55 Program dnia i komunikaty. 14,05 .

informacje. 14,10 Dla klas 1 — aud słów. .

muz. pt. „Kolorowe listy”. 14,30 Dla klas-,
5—7 aud. słów. muz. w oprać. M. Ka-

czurbiny pt. „Co to jest krzyżyk, a co

bemol”. 15,09 Komunikat o stanie wód.
15.10 Opowiadanie St. Zielińskiego pt.
„Dobry sąsiad Swisżćzyk”. 15,30 Dla dzię
ci — „Witia Malejew w szkole i w do­
mu” — ode. 18 pow M. Nosowa.

16.00 Wszechnica Radiowa — kurs I.
16.20 Dzienn.k krakowski. 16,30 Pogadan
ka: górskie kajakowe m strzostwa Pol­
ski. 16.35 Utwory Ryszarda Wagnera.
16,50 O oświacie ludowej w dawnej Ga­
licji — felieton Jana Białkowskiego. 17.0Q
Wiadomości południowe. 17 05 Radiowy
Klub Racjonalizatorów. 17.20 Audycja
w wykonaniu studentów Państwowej
Wyższej Szkoły Muzycznej, 17.50 Z fron­
tu 6 łatki. 18,00 Audycja świetlicowa.
i8.?5 Nasi najlepsi. 18.30 Pogadanka przy
rrdhicza dr J. Żabińskiego. 18.40 Józef
Stalin i Jego dzieło”. 18,55 Popularna
muzyka raęlz.eeka. 19.20 Radi.ovyv porad­
nik językowy w opr. prof. dr W. Doró-.
szewskiego.

19(30 Muzyka i aktualności. 20.00 „Blo­
kada” — ode. pow. W . Ketlińskiel- '20,20;
Koncert Chopinowski. 20,40 „W odpowie
dzi na apel” rep. dźwięk, z Zasadniczej
Szkoły Metalowo - Budowlanej w Kra­
kowie — w oprać. Zofii ObermaySr.
20.58 Stan pogody. 21 .03 Dziennik wie­
czorny. 21.26 Wiadomości sportowe 21.40
Koncert chóru rozgł. pozn. PR . pod dyr.
St. Stuligrosz^ 22.00 Wszechnica Radio­
wa — kurs II. 22,20 Reportaż z mistrzostw
Europy w Boks e. 22.50 Z cyklu: „Histo
r'a muzyki polskiej”. 23,50 Ostatnie wia-
d Dmości.

Biblioteki TPP-R

organizują
wystawy książek
radzieckich

Dniach Oświaty,IU„

Książki i Prasy
Literatura radziecka cieszy się dużą

pocżylnością wśród robotników, chlo­
rów i inteligencji Czytelnie i bibliote­
ki Towarzystwa Przyjaźni Polsko Ra­
dzieckiej w Krynicy, Nowym Sączu, No
wym Targu i Oświęcimiu notują Co­
raz większe zai(i'etes<)wanie książka­
mi i czasopismami zaprzyjaźnionego
narodu..

Szczególnie dużą ilość stałych czy­
telników posiada biblioteka w Zakopa­
nem, której kśięgozbioi liczy ponad
2(100 tomów.

W dniach „Oświaty, Książki i Pra­
sy" biblioteki I PP R zorganizują cie­
kawe wystawy książek ra izieekk-h

Będą to zarówno pozycje z literatu­
ry pięknej jak i naukowe. W czy­
telniach i świetlicach olbędą się po­
za tym różne imprezy artystyczne,
odczyty, pogadanki i dyskusje nad

książkami, (wk )
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Na X Mistrzostwach Europy

Dzień wielkich zwycięstw
bokserów Polski i ZSRR

Po maikach tu sześciu pieriuszjjch wagach
® 6 Polaków • 5 reprezentantów
ZSRR © 3 Rumunów • 2 Węgrów
® 1 Czechosłowak
w półlinolach Mistrzostw Europjj

■iy PIĘŚCIARZY ZSRR, Polski i krajów demokracji ludowej w pólfina-
-* * łach Mistrzostw Europy w pierwszych sześciu wagach. Oto plon trze­
ciego dnia walk rozgrywanych w Hali ZS Gwardia przy coraz rosnącym
zainteresowaniu nie tylko widowni — ale całej stolicy, ćwierćfinały po­
twierdziły wspaniały rozwój sportu pięściarskiego w ZSRR, sportu opar­
tego na naukowych podstawach, wychowującego radosnych i świadomych
obywateli. Potwierdziły one również wielki rozwój naszego pięściarstwa,
sportu tak popularnego w całym kraju.

Migawki
z hali Gwardii
WŁOCH Di Jasio rozcząrował nie tyl­

ko swoich rodaków, ale i... Finów.
Niedawno prasa fińska ogłosiła listę
najlepszych pięściarzy Europy. W wa­
dze lekkiej sklasyfikowali Finowie na

1 m Di Jasio F.ńskiego pięściarza Ni-
niwuori, który pokonał na ringu war­
szawskim Di Jasio, w ogóle nie sklasy­
fikowano...

ANTKIEWICZ Odb”ł właściwie spar-
ring... Ale sparring męczący, gdyż

dobrze się tnusiał nauganiać, żeby do­
sięgnąć uciekającego na szybkich no­
gach Anglika Ten ostatni miał tak
duży respekt przed naszym Aleksym,
że nawet nie próbował go mocniej ude­
rzyć.

DROGOSZ lubi bardzo piłkę nożną.
Miał taką przewagę nad Van de

Keere, iż można powiedzieć, że Leszek
zagrał sobie na jedną bramkę.

PIERWSZA runda walki Hamalane-
na ze Stefaniukiem toczyła się w

lak ogromnym napięciu, że gdy za­
dźwięczał gong, zawodnicy stracili o-

rientację, do których mają iść rogów.
Dopiero znajome twarze trenerów nrzy
wróciły im poczucie rzeczywistości.

Z karnecika

turysty
W połowie ub. miesiąca br. rozpo­

częto w Zakopanem w pobliżu Dwor­
ca Tatrzańskiego budowę Domu Tu­
rysty. Zakopiański Dom Turysty obli­
czony jest na 750 miejsc noclego­
wych przewidziane są również urzą­
dzenia dla pasantów oraz umywal­
nie, natryski, przechowalnie bagażu
wypożyczalnia sprzętu sportowego
ilp.

Turyści, którzy do tej pory bardzo
dotkliwie odczuwają brak tego rodzą
ju obiektu w Zakopanem, będą mo­
gli korzystać z Domu Turysty za dwa
lata.

Z inicjatywy Komitetu dla Spraw
Turystyki, w tygodniku „Motor" uka

zywać się będzie poradnik wyciecz-
'

kowy dla turystów motorowych.

O wpół do dziesiątej zjawił się w willi. Otworzyła mu Elza.

Pyta! o Raya. Odpowiedziała, że Martin ma u siebie kobietę.
Kirchner roześmiał się: — Tę samą co zawsze? — Skinęła gło­
wą i zaraz pożałowała tegó, ćó powiedziała. Powiedziała przez
głupotę, a może trochę przez zazdrość, bo gdy Kirchner ubie­
głej wiosny zrezygnował z niej na korzyść łrmy Winkler, za­
częła życzliwym okiem patrzyć na Francuza.

— Dlaczego mi jej nigdy nie pokaże? — powiedział Kirch­
ner. Był w doskonałym humorze, w czasie ostatniego wyjazdu
przekonał się, że w sferach przemysłowych jest dobrze widzia­
ny, że chętnie go przyjmą na wiosnę jako akcjonariusza do. jed­
nego ze śląskich koncernów. Czul się coraz mniej związany
z niepoczytalnym ministrem, widział się już wolny i bogaty.
Grzał go likier wypity w „Jarze".

— Dlaczego kryje się tak ze swoją dziewczyną? — spytał,
znów trochę po ojcowsku, a trochę nie po ojcowsku, obejmu­
jąc małą pokojówkę.

— Bo to nie jest dziewczyna — odparła Elza. — Pewnie

czyjaś żona, widziałam u nie; kiedyś obrączkę na palcu.
— O. to nieładnie — zaśmiał się Kirchner — o, to bardzo

nieładnie. Chodźmy Więc sprawdzić.
Obejmując wciąż Elzę ramieniem, pociągnął ją ku wyjściu.
— Nie można! — zawołała. Pamiętała, jak ją Martin kil­

ka razy prosił, aby go zawczasu uprzedzała o powrotach Kirch-

nera.
— Dlaczego nie można?
— Bo tam jeszcze ktoś jest. Jakiś jego kolega.
— To tym lepiej. Chodzi nam przecież tylko o to, aby spraw

dzić, czy kochanka naszego Martina nosi obrączkę na palcu.
Niemal silą wyciągnął ją do ogrodu. Owiał ich chłód jesien­

nego wieczoru. Liście szeleściły pod stopami.
— Niech mnie pan tam nie ciągnie. — Elza zatrzymała się

i starała się wyzwolić z jego uścisku. Tłumaczyła, że nie wy­
pada nachodzić kogoś tak późno. — Każdy ma swoje sprawy
— dodała.

’’r ŁUMY ludzi przed hotelem „Po-
’

łooia", tłumy przed Halą ZS Gwar
dia, prowadzone na każdym kroku
rozmowy na temat mistrzostw i suk­
cesów Polaków — świadczą o coraz

większym zainteresowaniu imprezą, z

której Warszawa może być dumna.
W środę, w pierwszym dniu walk

ćwierćfinałowych, było czym się za­
chwycać.

Widzowie w hali podziwiali I owa­
cyjnie oklaskiwali klasycznego przed­
stawiciela radzieckiej szkoły boksu,
Buiąkowa, wspaniałego Zasuchina,
młodego Ormianina Jengibariańa i
dobrze znanego z występów w Pols-e
Szczerbakowa. Owacyjnie witano
zwycięstwa polskich reprezentantów
Kukiera, Stefaniuka, Antkie.wicza, Dro

go>sza i Chychly. Polscy p.ęściarzę wy
kazali, że dzięki należytej opiece, jaką
Państwo Ludowe otacza nasz sport,
wciąż robią postępy i nieustannie pod
wyższąją swoje umiejętności, osiąga.-
jąc wielkie sukcesy. Niemniej serdecz­
nie witano sukcesy naszych przyjaciół
z Rumuńskiej R. L., Węgierskiej R. L.
'

Gzechosłowacji.
O stale rosnącym poziomie sportu

pięściarskiego w ZSRR i krajach, de­
mokracji ludowej świadczą najlepiej
następujące argumenty: w wadze mu­
szej o tytuł mistrza walczyć będzie Po­
lak, reprezentant ZSRR, Czechoslo-
wak i... Włoch; w koguciej — Polak,
reprezentant ZSRR, Rumun i... Irland­
czyk; w piórkowej — Polak, reprezen­
tant ZSRR i dwaj przedstawiciele kra­
jów zachodnich; w lekkiej — Polak,
reprezentant ZSRR, Węgier i,.. Fin; w

Idkikopółśredniej — Polak, Węgier,
Rumun i... Irlandczyk, wreszcie w

średniej — Polak, reprezentant ZSRR,
Rumun i Belg.

*

W dniu wczorajszym zamieściliśmy
relację z walk przeprowadzonych w śro­
dę. Wyniki tych walk powtarzamy jesz­
cze dziś w skrócie.

WAGA MUSZA:

SDano (Wł.) pokonał na punkty Alek

sandrowa (Bułg.), Majdloch (CSR) wy­
grał na punkty z Buechnerem (NED), Ku

—. Jakie sprawy? — zdziwi! się Kirchner. Zaśmiał się bar-

dzo. .głośno.
— Czego się pan śmieje?
— Bo sobie w tej chwili pomyślałem, że właściwie jest tak,

jakbyście byli tnoją własnością: i ty, i stara Kraftowa, i Mar­
tin. Mogę z wami zrobić, co zechcę, gdybym oczywiście chciał.

No, chodź.
Ray na ich widok podniósł się zza stołu. Pałrzyl pytająco

na Elzę.
— Jesteś sam? — spytał Kirchner z lekkim rozczarowaniem

w glosie.
— Tak.
— A goście? Mówiłaś, Elzo, że Martin ma dziś gości.
— Goście już wyszli — odparł Ray.
— Szkoda... — Kirchner powiedział to jakoś z ociąganiem,

patrzył w bok.
Nagle bardzo szybko schyli! się i wziął ze stołka ciepłą kurt­

kę. Była to kurtka Marie.
— Goście poszli, a dziewczyna została — powiedział do Elzy.

Zauważył, że pokojówka dała Francuzowi jakiś znak.
Od razu stal się podejrzliwy.
— Co to? — spytał nie wiadomo czy w związku z kurtką,

czy ze znakiem pokojówki.
— Chciałam mu powiedzieć, że to nie moja wina, że pan tu

przyszedł — tłumaczyła się Elza. — Mnie nie interesują czy­
jeś dziewczyny — dodała i godnością.

Kolarze-uczEStnicy
VI Wyścigu Pokoju
/.uitd/ili Muzeum

Ośirięcimsk e

W trzecim dniu swego pobytu w

Krakowie, kolarze - uczestmcy VI Wy
ścigu Pokoju odbyli wycieczkę do obo
zu w Oświęcimiu. Po zwiedzeniu Brze
zinki zawodnicy udał’ się do muzeum

oświęcimskiego, gdzie delegacja kola
rzy złożyła wieniec pod ścianą śmier­
ci. Goście minutą ciszy uczcili pamięć
ofiar faszyzmu.

W ostatnim dniu pobytu w Krako­
wie nasi mili goście — kolarze belgij­
scy i fińscy (reprezentanci innych kra

z Krakowa wcześniej)
scy : tinscy (r
jów wyjechali
udali się do Rabki, skąd po zwiedze­
niu sanatorium im. Pstrowskiego wy­
jechali do Poronina i Zakopanego. W
Poroninie kolarze zwiedzili Muzeum
Lenina, w Zakopanem spotkali się z

miejscową młodzieżą ZMP-owską.
W godzinach wieczornych tego sa­

mego dnia .ostatni kolarze opuścili na

sze miasto udając się do Warszawy.
kler (P) pokonał Basela (N. Z.) a Bu-

łakow (ZSRR) zwyciężył Currie (Szko­
cja).

WAGA KOGUCIA:

Mandreanu (Rum.) wypunktował Bi-

dnera (Austria), Me Nally (Irl.) poko­
nał na punkty Smillie (Szkocja), Stefa

niuk (P) zwyciężył Ilamalalnena (Fin­
landia), Stiepanow (ZSRR) wygrał z

Nikolowem (Bułgaria).

WAGA PIÓRKOWA:

Redli (Jugosł.) wygrał na punkty z

Malezanowem (Bulg.), Mehling (Niem
cy zachód.) zwyciężył na punkty Hor-

watha (Węgry), Kruża (P) pokonał
Hamia (Francja), Zasuchinowi (ZSRR)
poddał się w 2 rundzie Lomman (Fin­
landia).

WAGA LEKKA:

Juhasz (Węgry) wypunktował Ahlina
(Szwecja), Niihiwuora (Filii.) zwycię­
żył przez k. o, w III starciu di Jasio
(Wł.), Antkiewicz (P) pokonał Hinsona
(Anglia), Jcngibarian (ZSRR) wygrał
z Markowein (Bułgaria).

WAGA LEKKOPÓŁSREDNIA:

Ambrus (Rum.) wygrał na punkty z

Schalkiem (Austria), Milligan (Irlan­
dia) pokonał na punkty Sovliańskiego
(Jugosł.), Szakacs (Węgry) wypunkto­
wał Daidi (Fr.), Drogosz (P) zwyciężył
van der Keere (Belgia).

WAGA PÓLSREDNIA:

V)aemink (Belg.) zwyciężył na punk
ty Lombardenta (Fr.), Linca (Rumu­
nia) wygrał na punkty z Krocakiem
(CSR), Chychla (P) zwyciężył Heidema
na (N. Z .), Szczerbakow (ZSRR) wygrał
przez tko. z Erdenicem (ług.).
Na podkreślenie zasługuje piękna wal

ka. jaką stoczyli Kukier. Stefaniuk (zwy
c.ęstwo nad mistrzem olimpijskim to
sukces nie lada) i Antkiewicz. który na­
dal wykazuje dobrą formę Natomast
z niepokojem, mimo zwycięstwa,,obser-
wowallśmy lrenadzwyczajną walkę Chy
chly. Wprawdzie przeć.wnlk był bardzo
dobry i trudny, ale Chychla nie zail-po
nował. Zaimponował natomiast Szczer­
bakow. który zmiótł po prostu z ringu
swego przeciwnika, wykazując nierzad­
ko spotykaną silę ciosu.

Pierwsze pary półfinałowe wygla.dają
następująco:

WAGA MUSZA:

Spano (Włochy) — Majdlocli (CSR)
KUKIĘ.R (Polska) — Bulakow (ZSRR)

WAGA KOGUCIA:

Mandreau (Rumunia) — STEFANIUK

(Polska)
Stiepanow (ZSRR) — Mc Nally (Irl.)

WAGA PIÓRKOWA:

Redli (Jugosławia) — Zasuchin (ZSRR)
Mehling (Niemcy Zach.) — KRUŻA (Pol­
ska)

Młodzież szkolna

w przededniu
spartakiady

: Ważne wydarzenia sportowe ostat­
nich dni odwróciły naszą uwagę od
sportu młodzieży szkolnej, stojącej dzi

siaj w przededniu wielkiej imprezy.
Centralne; -spartakiady Szkolnej, któ­
ra rozegrana zostanie w dn:~ch 23 —

26 czerwca br. we Wrocławiu.

Młodzież sskolna naszego woje­
wództwa niezwykle pilnie przygotowu
je się do startu w Spartakiadzie. Od
dłuższego już czasu trwają na niż­
szych szczeblach rozgrywki lekkoatle­
tyczne, w piłce koszykowej, siatkowej,
w grach sportowych — celem wyłonię
n:a najlepszych drużyn na spartakia­
dę wojewódzką.

Ostatnio odbyły się cztery rejonowe
zawody eliminacyjne: w Andrychowie,
Olkuszu, Nowym Sączu Tarnowie.

Wyniki świadczą o dużych możliwo­
ściach szkolnego sportu na naszym
terenie, kierownictwo wf w szkołach
musi jeJinak pamiętać, iż walka we

Wrocławiu będz:e ciężka, i wymagać
będzie solidnego przygotowania i du­
żego zasobu umiejętności. Slalino-
gród, Wrocław, Pomorze — reprezen
tują sport szkolny w dobrym wydaniu

xi aby ich zwyciężyć, trzeba się będzie
solidnie napracować.

Zwycięzcy spartakiady wojewódz­
kiej pojadą do Wrocławia, aby tam

pod hasłem „pozdrawiamy IV Festi­
wal młodzieży demokratycznej, w Bu
kareszcie" zdobywać siły do pracy i
nauki.

WAGA LEKKA:

Juhasz (Węgry) — Niinivuori (Fin.)
Jeng.barian (ZSRR) — ANTKIEWICZ
(Polska)

WAGA LEKKOPOŁSREDNIA:

Ambrus (Rumunia) — DROGOSZ (Pol.)
Milligan (Irl.) — Szakacs (Węgry)

WAGA PÓLSREDNIA:
Szczerbakow (ZSRR) — Vlaeminck

(Belg.) .

Linca (Rum.) — CHYCHŁA (Polska)

— Bardzo mi przykro, ale kole­
ga zachorował i prosił aby go za­
stąpić. i

— Ale mnie! — krzyknął nagle Kirchner.
Martin nieznacznie przesunął się w tył, zasłaniając sobą

drzwi do sąsiedniej izby. Nie wiedział, czy przyjście Kirchnera
zostało spowodowane donosem Elzy, czy jego kaprysem.

— Dziewczyna wyszła.
— Widocznie ją dobrze rozgrzałeś, jeżeli zapomniała kurt­

ki. No, pokaż... — stanął przed Rayem, sięgnął do klamki drzwi

sąsiedniej izby.
Ray ustąpił.

Kirchner wszedł między skrzynki i narzędzia ogrodnicze. Wy­
jął z kieszeni latarkę i zlustrował wnętrze.

Światło padlo na drzwi kuchenki zawalone rupieciami.
— A tam co trzymasz? — spytał Raya, który stal tuż za nim.
— fam... nic.
Martin od początku zastanawiał się, czy dać Stahlowi i Ma­

rie sygnał do ucieczki, ale wciąż liczył, że Kirchner się wycofa.
Lecz ten stał w miejscu. Obudził się w nim instynkt poli­

cyjnego owczarka. Niedalej niż trzy dni temu w ministerstwie
dowiedział się, że wroga radiostacja, nieuchwytna od wiosny,
działa od n-edawna na zącltód od Berlina,

Zza drzwi dobiegł przytłumiony męski głos.
— Tam ktoś jest — odwróci! się do Francuza, w świetle la­

tarki ujrzał jego oczy nadmiernie rozszerzone jak po atropinie.
— Lam nikogo me ma — Martin starał się mówić spokoj­

nie. — To żołnierze rozmawiają przy siatce.
Kirchner wycofywał się z rupieciarni. Wtedy Martin zaczął

gwizdać.
— Wołaj żołnierzyl — zwrócił się Kirchner do Elzy.
Pokojówka, która stała wciąż przy drzwiach wejściowych,

spytała: — Po ćo?
— Wołaj natychmiast żołnierzy!

Błyskawicznym ruchem wyciągnął z kieszeni rewolwer. Gdy
go odbezpieczał, dostał silne uderzenie w twarz. Zatoczył s;ę
na ścianę, wystrzelił.

(40) (D. c. n.)

Sir. 4

Walczyli

__________________ „ECHO KRAKOWSKIE-

tu ćiLierćlinałach

Stiepanow ZSRR
waga kogucia

Nikolow — Bułgaria
waga kogucia

HSmSIalnen — Finlandia
waga kogucia

ZKaszubąi*
gra jedenastka
OWKS

02102614

przeciw Unii
Krakowski OWKS. który w naj­

bliższą niedzielę spotka się na włas­
nym boisku Z Unią Chorzów, wystą­
pi w swym najsilniejszym składzie.

W jedenastce OWKS, która pokus
się o zdobycie cennych punktów na

silnym przeciwniku zobaczymy m. in

Kaszubę i Strzykalskiego.

Ogólnopolski Spływ
Kajakowy
odbędzie się
w li2cu

Pod hasłem „Turystyka frontem do

młodzieży" organizowany jest w

dniach 7 — 12 lipca Ogólnopolski
Spływ Kajakowy na rzece Brdzie.

W spływie przewidziany jest udział
ponad 1.200 uczestników tj. około 600
załóg kajakowych. Jest to największa
impreza wodno - turystyczna jaka kie
dykolwiek odbyła się w Polsce.

Trasa spływu wyno-si około 200 km:

zaczyna się na jeziorze Charzykow­
skim, dalej biegnie rzeką Brdą przez

jeziora: Długie, Krasino, Witoczno.
Lońskie, Bybrznó, Kosobudzkie .

Trasa spływu jest bardzo malow­
nicza, urozmaicona, wymaga jednak
od uczestników poważnego wysiłku
lub umiejętności posługiwania się ża­
glem.

Nagrodą dla uczestników spływu bę
dzie Brązowa Turystyczna Odznaka

Kajakowa.
Wszystkie zespoły bwące udział w

spływie zostaną sklasyfikowane, przez
komisję sędziowską i nagrodzone tak
tycznymi nagrodami. Przewidziane są
również nagrody ufundowane przez
Okręgową Komisję Turystyki Wod­
nej PTTK —za liczebność zespołów
w spływie i postawę załóg.

Regulamin nagród daje równe szan

se zarówno okręgom położonym w po
bliżu Brdy jak i odległym zmuszo­
nym do pokonywania wielu utrudnień

technicznych.
Wiadomość o Ogólnopolskim Spły­

wie Kajakowym zainteresowała już
szerokie rzesze wodniaków. (Mr)

ZDOBYWAMY

Mc Nally — Irlandia

waga kogucia

Currie — Szkocja
waga kogucia

Rozmowa
z przewodniczącym
AIBA

p. Gremaux
p AN Gremaux, prezes Międzynarodo-
• wej Federacji Boksu Amatorskiego
(AIBA), który przybył do Warszawy na

Mistrzostwa Europy w boksie udzielił w

dniu 19 bm. w rozmowie z przedstawi­
cielami prasy polskiej następującego
wywiadu:

Na pytanie, jak ocenia organizację
Mistrzostw Europy w boksie, p. Gre-
maux oświadczył:

„Na m.ejscu w Warszawie po zapoz­
naniu się ze szczegółowym i komplet­
nym sprawozdaniem Polskiego Komite­
tu Organizacyjnego członkowie AIBA

mogli się z radośc.ą przekonać, że wszyst
kie prace przygotowawcze zostały nale­
życie zrealizowane. Wszystko, co zasta­
liśmy w Warszawie w zakresie organi­
zacji zawodów św.adczy o ogromnym
wysiłku polskich działaczy i wystawia
im najlepsze świadectwo.

Jesteśmy pod wrażeniem bardzo go­
ścinnego przyjęcia w Polsce. Pragnął­
bym szczególnie podziękować prze­
wodniczącemu Rady Narodowej w
Warszawie panu posłowi Albrechtowi
i przewodniczącemu Polskiego Korni;
tetu Organizacyjnego panu postowi
Reczkowi za ich serdeczne słowa po­
witania skierowane pod adresem człon
ków AIBA i wszystkich ekip. Mogę
zapewnić, że wszyscy goście odczuli

głęboko i szczerze sposób w jaki są
podejmowani w Warszawie przez wy­
bitne osobistości i mieszkańców mia­
sta.

Nie łatwo będzie — oświadczył pan
Gremaux — organizatorom następnych
mistrzostw, federacjom innych krajów
dorównać organizatorom polskim i za­
pewnić tak doskonałe pod każdym wzglę
dem warunki w jakich odbywają się mi­
strzostwa w Warszawie.

Życzyłbym sobie — oświadczył na

zakończenie pan Gremaux — aby wszyst
ko przebiegało tak dobrze jak dotych­
czas. a wówczas sport w ogóle, a boks
w szczególności zyskają pod każdym
względem.

Młodzież sportowa krajów uczestni­
czących w mistrzostwach wyniesie naj;
lepszy wzór z tego co mogła zobaczyć
w Warszawie, tym sławnym mieście, kto
re dla wszystkich jest symbolem odbu­
dowy po zniszczeniach wojny.

Byłbym bardzo szczęśliwy gdyby te

mistrzostwa przyczyniły się do zbliżenia
narodów przez sport i ten cel wart jest
trudów, które ponieśli organizatorzy.

OWKS-Unia
Kartonaże

w szczypiorniaku
W ramach spotkań o mistrzostw?

klasy wojewódzkiej w piłce ręcznej'
rozebrane zostanie w dniu dzisiej­
szym (piątek) spotkanie

'

pomiędzy
OWKS a Linią Kartoriaże.

Obie drużyny prowadzą w tabeli

rozgrywek bez straty punktów.
Spotkanie to zostanie rozegrane

na stadionie Włókniarza przy U*'

Parkowej o godz. 17.30.


